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Wczoraj na godzinę 5tą było przeznaczo- 
ne rozpoczęcie obrad sejmowych, lecz iuż o 
godz: Żej z południa Pabliczność zaczęła na- 
pełniać miejsca w obu Jzbach' dla arbitrów 
Przeznaczone. W izbie Poselskiej rozpoczęto 
Posiedzenie od ogłoszenia przez Marszałka o- 
sób wybranych do Kommissji. sejmowych, ia- 
ko to: T. Morawski, Jan Ledóchowskj, Swir- 
ski, T; Slaski, Fr: Sołtyk, Kaczkowski, Swi- 
dziński, Barzykowski , Zwierkowski, Lele- 
wel, Dębowski, Biernacki, Rembowski, Wo- 
łowski, Łępicki. Zastępcy. Wiśniewski, Wę- 
Żyk, Węgleński, Jasiński, Roman Sołtyk , 
Tymowski ; Mazurkiewicz, Rostworowski, Mo- 
vozewicz.- Poczem Romań Sottyk odczytał i 
podał do laski wniosek w którym wykazawszy 
dawne i Późniejsze a nawet przez byłego Dy- 
ktatora nadużycja, należy nznać iż Naród o- 


- głaszaiąc swoją bez warunkową niepodległość 


uznaie rodzinę Romanow xa odpadłą od Pol- 
skiej Korony, niweczy wszelkie iej prawa 
zwierzchności nad Polskim narodem. Naród 


- Polski cofa swoją przysięgę wierności iako wy” 
"Nfuszoną, jako przeciwną prawu narodów, ja« 


ką złożyć musieli Obywatele zagarnionych 
przez Rossją Polskich prowincji. Oświadcza 
że każdy Polak powinien zachować wierność 
. owe posłuszeństwo tylko Sejmowi 
reprezentającemu rewolucją 29 List: i prawa 
catej Polski- uiarsmionej przes Rossją. No- 
koniec Naród Polski ogłasza iĝ początek wszel- 
kiej władzy pochodzi tylko pd samego naros 


„du, Że naród przez rewolucją 29 List: odzy- 


skawsży niepodległość i prawa, mabył razem 
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piezem nieograniczonej władzy urządzenia swo= 
ich Politycznych stosunków, ustanowienia takiej 
formy rządu iaką za najlepszą osądził it. p. Po- 
daiący ten wniosek Żądał aby to było dodat- 
kiem do już ułożonego Manifestu. Nastąpiły 
ważne dyskusje i postanowiono aby ten wniosek 
wprzód był opinjowany przez Komisją sejmową. 
godzono się iednomyślnie aby Manifest Sej- 
mowy przesłano niezwłocznie Dworem Mo- 
carstw Europej: Nastąpiły narady iakim spo- 
sobem ma się odbyć wybor Naczelnego Wo- 
dza: Wniosek Jana Łedóchowskiego. aby wy- 
bor byt ławny i w połączonych Jzbach, wznie- 
cił powszechne zadowolenie, i ieszcze po 
kilku dyskusjach nastąpiło połączenie Jzb.— 
W Jzbie Senatorskiej podano kilka wniosków 
o sposobie wotowanja, które wkrótce ułatwio- 
po. Nastąpiło wotowanie-na podanych 4 Kane 
dydatów, zk tórych Xże Michał Zadziwiłć Se. 
nator Woiewoda, dawniej Jenerał wojsk Pol: 
miał głosów 107, Jenerał Krukowiecki 18, Je- 
nerał Hej senhoff8, Jenerał Szembek 6. Pre- 
zydniący w Senacie Xże Czartoryski ogłosił Że 
Wodzem Wojska Polskie: od tej chwili jest Xże 
Michał Radziwiłł {któremu przydana będzie 
radą wojenna, ) Wszyscy obecni wydali radośne 
okrzyki ponawiane wielokrotnie, odezwano się 
oraz ogólnym głosem : „Do Litwy, do Litwy, do ` 
walki |<< Nowy Wódz rzekł: „Powołany wolą 
Narodu, na tak «wielkie zaufanie wkrótkości 
odpowiem; czem byłem tem będę.< Obrady” 
obu Jzb odłożono na dziś na godzi: 5 po potu- 
dniu. Obeeni wynieśli nowego Wodza z Jzby 
Senatorskiej , Lud zgromadzony przed zam: 
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kiem uwiadomiony o wyborze połączył okrzy- 
ki, i wszyscy nieśli Radziwiła aż do iego mie< 
szkania w pałacu Paca. Ten Xże zawsze miał 
za sobą dobrą opinją narodu. Za czasów Xtwa 
Warsza: był Dowódcą 5g0 Pułku piechoty iw 
każdej walcę odznaczał się cuołami mężnego i 
prawego. Rycerza. 

O to iest Zdanie sprawy z czynności Depu- 
tacji Sejmowej, © którem w wczorajszym Nu- 
merze pisma naszego nadmieniliśmy : „„Szano* 
wny Senącie | Deputacja Sejmowa, wierna 9-7 
bowiązkom nań przez obiedwie Jzby Sejmo- 
we włożonym, od chwili kiedy wyborem Ich 
zaszczyconą została , ań do dnia dzisiejszego; 


| somicnnie dopełnić chciała wskazanego Jej 


uchwałą Sejmową 24.20 Grud: r.z. powoła- 
nia, atroskliwa o zachowanie rzeczy publicz- 
nej, %akkółwiek w działaniu swem ograniczo* 


na, starała się we wszystkiem , zaufaniu W 


niej położonemu , odpowiedzieć ; iakoż skoro 
powzięła wiadomość , że Członek posłańnie- 
twa do Petersburga, przez władzę w samych 
początkach powstania utworzoną, zarządzone- 
go, do Dyktatora przybył z depeszami od Ce- 
sarzu Wszech Ros: domagała się kommunika- 
cji tychże depeszów, a % tych maiąc sobie u- 
dzieloną odezwę Ministra Stanu Grabowskie= 
go, do Dyktatora, czyli raczej Jenerała Chło+ 
pickiego adressowaną w słowach (ten list był 
umieszczony W wczorajszym Kurjerze.) Gdy 
takowe wyrazy naprowadzały mimowolnie u- 
wagę na działania, nieufność w osobie Dykta- 
tora wzbudzić mogąse, usilnem przeto stara” 
niem Depulacji było tak dła zasłonienia sie- 
bię od odpowiedzialności, iako też szanowa* 
ną od narodu osobę Dyktatora , od wyrzutów; 
aby rzecz tę wyświecić i do powszechnej po“ 
dać opinji Uprzedzaiąc Życzenie to Depu- 
tacji, Dyktator udzielił iej w d. 16 t. m. po- 
slucbanie; gdzie odwołując do Listów z Pee 


tersburga odebranych, oświadczył, że władzy 
od Narodu mu powierzonej dłażej piastować 
nie jest mocen, bo tytuty zyskane w tych li- 
stach, zaufanie do osoby iega w obliczu Na- 
rodu zmniejszają; wynurzył potem, Że awa- 
Żaiąc ogromną walkę na iaką kraj nasz z Mo- 
narchą połężnym, przy szczupłych środkach 
obrony iest wystawiony, jako biegły w rze- 
czach "roiennych, nie może radzić ukończenia 
powstania paszego,iak tylko przez układy za po. 
średnictwem Dworu Pruskie: zawrzeć się mogą 
ce, wrazie bowiem niepomyślnego skutku walki, 
zasłużyłby sobie zapewne na imie zdrajcy, kaź- 
dy wypadek takowy podług Jego rachuby do 
przewiedzenia będzie wypływem a niemożności 
stawienia przez.nas sił wyrówywających olbrzy- 
mowi północy. Na uwagę niektórych Człoń- 
ków Deputacji, Że ‘sity te jakkolwiek wiełkie 
były iuż dawniej i .Dyktatorowi wiadome, on 
przecież domagaiąc się władzy _nieograniczo= 
nej, na ich zmniejszenie rachować nie mógł, 
i stan rzeczy dzisiejszej od dawniejszego ĉa- 
dnej nieuległ zmianie, że przeto niemoże i 
niepowinien raz w nim położonego zaufania Na- 
rodu na szwank wystawiać , bo ubliża i sobie 
samemu i sprawie, której obronę mu Naród 
poruczył i Narodowi, który wybór Jego za 
jedyny środek ocalenia rzeczy publicznej u- 
znał. Gdy pomimo takich uwag Dyktator sta- 
le od sprawowania dalszego władzy, wyma 
wiał się, a nawet uniesieniem najwyższem 
powodowany , wyznał, Że ieżeli zapaleńcy 
sumienia lekce ważą przysięgę monarsze wy” 
konaną , on inaczej o tem trzyma, i władzę 
mu powierzoną, iedynie w celu uwolnienia kra- 
ju od anarchji przyjął. Deputacja opuściwszy 
miejsce posłuchania uchwaliła odezwę, mocą 
której żądała od Dyktatora deklaracji na pi 
śmie, czyli i pod jakiemi warenkami władz 
w ręce iego złożoną piastować nadśl pragnie 
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a odehrawszy odpowiedź treści p> W Warsża* 
wie d. 17 Stycznia 1831 r. Dyktator. Do De- 
putacji Sejmowej z dnia 17 b. m. "mam za po- 
winność powtórzyć wynurzone na dniu wczo” 
rojszym zdanie, którego istotną zasadą iest 
przekonanie iakie man, Że siły nasze 1 ża” 
"możność wewnętrzna nie sů wystarczającemi 
do doprowadzenia nas w celu zamierzonego W 
walce z tak potężnem mocarstwem, że przeto 
walka ta, istnienie Narodu, na największe 
podać by mogła niebespieczeństwo. Na taką 
kolej losu wystawić kraj niebierze na siebie» 
î o tyle tylko w okolicznościach dziś istnielą* 
cych władz iuż posiadane, mógłbym sumien- 
* mie zatrzyać, 0 ileby mnie samemu pozosta" 
wione było obmyślenie środków kraj rato- 
wać mogących. (podpi:) Chłopieki. — Doma- 
gata się Deputacja odezwą swą zd. 17 m. b. 
co następuie. W skutek odpowiedzi Dyktato- 
ra z dnia 17 Stycznia 1831 r. Deputacja ma 
snszezył oznajmić iż nie jest umocowaną do 
udzielenia Dyktatorowi żadnej innej władzy 
nad tę która mu uchwałą Sejmową z dnia 20 
Grudnia 1830 r. powierzoną została. Zapro- 
wadzenie w niej choćby najmniejszej zmiany; 
' od Sejmu całkiem zawisło, i którego otwar< 
cie wd. 19 Stycznia r.b. Deputacja Dykta- 
tora uprasza. (podpi:) X. Czartoryski. — Na 
którą odezwę odebrała Deputacja od Dykta= 
tora następuiącą odpowiedź. Dyktator da JO. 
Xcia Czartoryskiego prezyduiącego w Senacie 
i JW. Ostrowskiegó Marszałka Jzby Posel- 
skiej, dy nadszedł dzień zebrania się Se- 
natorów , Posłów i Deputowanych, Uniwersa* 
tem zd. 7b. m. na Sejm zwołanych, w prze” 
konaniu Że obok władzy Reprezentantów Na- 
rodu w obu Jzbach spoczywającej , Żadna in- 
ba istmieć. nie może i niepewinna, ba mocy 
p'zeto Art: 2 Uchwały Sejmowej 2 d. 20 Gru- 
dłuia r. s, składam Jabom Sejmowym w rvgce 
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JO. Xcia Czartoryskiego prezyduiącego w Se» 
nacie i JW. Ostrowskiego Marszałka Jzby Po- 
selskiej dostoieństwo Dyktałora, a to w celu 
ażeby Sejm w zupełnej wolności naradzić się 
mógł, nad środkami zabespieezyć mogącemi 
byt Polski i Jej swobody, oraz zatrudnić się 
wyborem władzy Rządowej i naczelnego Wo- 
dza. (podpisano) Chłopicki. — Po złoże 
niu tym sposobem władzy Dyktatora , De- 
potacja zważaiąc że iej samej służy prawo 
dalszego stanowienia, wezwała temczasowie 
Jenerała Wejsenhoffa na Naczelnego Wodza 
wojsk naszych, dopóki zaś rzeczony Jenerał 
do stolicy nie przybędzie, obecny w Warsza: 
Jenerał Klicki z pomocą Jenerała Szembeka 
ma poruczone sobie zastępstwo. Rada Naj» 
wyższa upoważnioną została do działań Admie 
nistracyjnych wraz z mianowanemi dotąd zas 
stępcami Ministrów, któcym głos stanowczy W 
naradach przyznanym iest; Jenerał Klickiza* 
raz dnia wczorajszego objął Bióro Dyktatora 
wraz zwszelkiemi aktami. A w tym stanie rze- 
czy Deputacja postanowiła na dzień dzisiej» 
szy zaprosić do narad obiedwie Jzby, którym 
należny kierunek sprawy poblicznej zostawia.” 
Dodać tataj winniśmy, źe Publiczność , która 
takowego zdania sprawy Z największą oczekie 
wała niecierpliwością, słuchała ie z trudnem 
do opisania wrażeniem, lekki szmer wpośród 
grobowej prawie ciszy, niekiedy się podno- 
szący objawiał przykre uczucia, które częścią 
głęboki żal i boleść, częścią sprawiedliwe o“ 
burzenie z nciśnionych piersi wyrywało, wi- 
dać było iż każdy przybył aby się przekonać e 
wypadku, o którym rozchodzącej się wieści tak 
długo wiary dać nie chciał, a iednakże ta pe 
wność, to przekonanie, było dotkliwym cio + 
sem, bo każdy z żalem ujrzał spadłą zasto» 
nę, znikłe złudzenie, zdradzoną ufność i gás 


wiedaicme a przynajmniej chwilowo _ zachyjkze 
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ne ńajpiękniejsze nadzieje. Posiępowania Je< 
nerała Chłopickiego pojąć niepodobna; posta- 
wiony na czele narodu, nieograniczoną odzia- 
ny władzą; otoczony zaufaniem, "miłością, u- 
wielbieniem wojska i lada; wtedy gdy imie 
iego że cźcią po całej Europie wspomitiać za+ 
częto, gdy stać się może zbawcą wielkiego i po= 
tężnego narodu, gdy najpiękniejsza dla nië- 
go otwiera się przyszłość, wtedy, pośród pos 
wsżechnego zapała , on sam ieden śtygnie s 
sam odrzuca ufność i przywiązanie -farodu, i 
że szczytu chwały i wielkości zstępuie, aby 
się ókryć hańbą i wstydem, dla czego? dla 
„czczej obawy; czego się lękał ? wszakże w 
najsmntniejszej dla nas kolei, czekał go wie- 
niec” Kościuszki lub śmierć Poniatowskiego, a 
iednemu i drugiej ileż to miljońów ladzi ża: 
zdrości! poinimo to wszystko iednak przypu- 
ścić nie można aby Chłopicki zapominiał ; tg 
winień Ojczyźnie ; co sobie samemu ieęst wie 
nien, nie bąćmy skorzy w potępienia ludzi , 
którzy iuż znakomite dla kraiu położyli za- 
sługi, wypadki dni ostatnich „dotąd ieszcże 
pokrywa iakaś nieprzyiaźna naim pomroka ; 
czas ią rozpędzi i prawdę Ma iaw wykryie; 
temczasemi połóżmy całą ufność w Reprezeń- 
tacji narodowej; ona wcżasie przemocy godź 


ność, swoią utrzymać i despotyzniowi oprzeć. 


się umiała,ona tyle data dowodów poświęces 
nia się dla Ojczyzny, ona powagą swoią wspar* 
ta, w narodowe zamieniła powstanie nasżć; 
ona świętą naszą sprawę ocalić potrafi. 
Wczoraj w Sali Redutowej zawiązało się 70- 
warżystwo Patryotyczne, do którego zapisało 
się bardzo wielu Obywateli. = Wczoraj roże- 
szła się pogłoska o zaburzeniu w Krakowie 
— Niektóre pisma żagrani: donoszą o powsta* 
niu Ludów Kaukazkich przeciw Rossji. 
MWice-Preżydent M. Sı Warszawy. Z prźee 


znaeżenia Naczelnej Władzy; objąwszy urzę" 


dowanie, bezpieczeństwo tak publiczne iako i 
prywatne, oraz wszelki porządek na celu ma- 
iące, czuię ważność nader tradnych obowią- 
zków inoich; atoli do Was szanowni Obywa- 
tele; do Was Mieszkańcy stolicy niosę me 
prośby, abyście moim szczerym chęciom w tak 
przykrym zawodzie, zwłaszcza w obecnym cza- 
sie baczni na własne dobro, dopomagać ra- 
czyli. Zna każdy teraźniejsze nasze położe- 
pie, fałszywe i trwożące przez naszych domo- 
wych nieprzyjaciół, rozsiewane wieści, w złych 
zamiarach nieprawre schadzki i zgromadze- 
nia; mogą dać powód do smutnych nadużyć i 
chociaż chwilowo przeź wichrzycieli nadwerę- 
Żyć naszą spokojriość i wzbudzić niepotrzeb- 
ną obawę, wzywam przeto Was i obowiąznie 
sżańowni Obywatele, Właściciele domów, Na- 
cżelnicy fabryk i warsztatów; ażebyście o wszel- 
kich złych zamiarach do mnie ha Ratusz Głó- 
wny lub do najbliższej Władzy Wojsko: al- 
bo Cywil: a mianowicie do Kommissarzy Cyr: 
zńać dawali końcem zapobieżenia złym skut 
kom přžeż piźyżweite środki. Ten iedyny 
iest sposób wżaiemnego wspierania dobrej chę 
ci, inoże nam żapewnić tiaszą spokojitość i po- 
dać rękojmią bezpieczeństwa Życia i maiąte 
ków naszych. 4. Szuch.— Tenże W ice-Pres 
zydent ponowił dawniejsze utżądzenia porzą- 
dek 1 bezpieczeństwo publicźne na celu maa 
iące. Ażeby leźdżący powożami trzymali się 
zawsze prawej strony; ażeby ieżdżący konna 
niegalopowali i trołuarami tileieździli; ażeby 
wsżyscy utrzymuiący Sanki, Dzwonki ostrze- 
gaiące mieli zawiesżonć: © i 

"Właściciele fabryki % Sieradzu Posart i 
Spółka, oddali 300łokci sukna dla iazdy ta- 
inecznych ochotników. — Granica od strony 
starych Pruss nie iest tak ścisle zamkniętą 
iak donosżono. W 7oruniu » rozkażu rządu 
Pruskiego nie było żwykłego iarmarku na 3; 
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Króle. — Na patryotycznem zgromadzeniu Zi-> 


twinów , FFolynian, Podolan i Uhraińców , 
odbytem onegdaj uP, IF ereszczyńskiega uchiwa= 
lono wysłać dęputacją do Sejmu reprezentu- 
iącą prowincje Połskie ieszcze przeż Rossjań 
zajimowane. — P. Fryd: Grassów zacny tutejszy 
Obywatel, prawie ociemniały i 72 laty obar- 
czony, niemogąć osobiście dopełniać obowiąz- 
ków Gwardzisty narod: złożył 400 zł. na t- 
mundarowanie Gardzistów niemogących: spra- 
wić sobie munduru. — Donoszą z Galicji że 
Xże Lobkowicż otrzymał wtym kraiù nieogra- 
niczoną władzę cywilną i wojskową. — Gaze- 
ta Kurjer Francji, manifest cesarza Mikołaia 
wydany do Polakow nazywa pomnikiem de- 
społyzmau, itwięrdzi Że teraż Jolacy większej 
nabędą zalety ü oświeconych Ludów Europy. 
Xże Mortemar ższczególnem poleceniem zo+= 
stał wysłany od Króla Francuzów do Peters- 
burga. — Xże Liwen Ambasador Rossyjski w 
Londynie, d. i b.m. doniost urżędownie Mi- 
_nistrom Angielskim o powstaniu Polaków. — 
Francja użbraia się ciągle. — Obywatel Woż 
jewództwa Kaliskiego Adam Gurowski oddał 
na własność wieczystą, w swych dobrach pó 
24 morgów gruntu, wolny więb na opał i pa 
'stwisko kaźdemu tychże dóbř włośćianinowi ; 
który wteraźniejsżej wojnić walczyć będzie zà 
oswobodzenie ojczyzny: — P. Z'yni właściciel 
fabryki sukieńńej przy ulicy Pańskiej w Wate 
szawie, składa najczulsze Í najpowińniejsże 
podziękowanie zacnej młodzieży Akadeinickiej, 
która pospieszyła na pómoc w cżasie pożaru 
przed kiłką dniami wtej fabrycę wszczętegoj 
j najgórliwiej przyczyniła się do ratunku. Tak 
Więc nasi Akademicy odzńeczaiją się we wsżelż 
kich czynach zdobiących cnotliwych Obywa- 
teli. — Po między należącemi do składanych 
ofiar ña ołtarzu Ojczyzny, Podofficer Pasz- 
kowski zpułku 4 p. l. bat: 4, chcąc należeć 
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do cżynu tak chwalebnego, złożył żołd swój 
lOciodniowy x daiąc wzór innym współ-kole=" 
gom. — Doszła tu wiadomość z Rydzyny, w Wa 
Xtwie Pożuań:, iż JO. Xżna Ordynatowa Kae 
rolina Sułkowska z llrabiów Bubna - Littitz , 
pożostała małżonka ś. p. JO. Xcia Ordynata 
Ant: Sutkowskiego, niegdyś Woiewody Kali= 
skiego; rozstała się nagle ztym świateni w wież 
ku 72gim d. 7 b. m. — Nadżźwyczajny i bohas 
terski krok , który Naród Polski temi dniami 
uczynił , W drodze odzyskania niepodległościż 
żapalił serce, uzbroił ręcć Polaków i ośmies ` 
lit szlachetniejszych Pisarzy: iż, gdy ostro= 
źnie tylko używali dotąd swegó pióra, na lea 
psze chwile zachowanego; dziś, korzystając 
zwróconej nan wolności druku i zerwanych 
więzów, krępuiących tak ueiążliwie godność i 
otwartość charakteru Polskiego; pisma swe ka 
dobru publicznemu do druku podają. W tym 
duchu wyszedł ż druku pierwsży list doś 
ważnego dzieła pod tytułem: Zisty i postrze= 
żenia względem Rządu, Administracji i Sprae 
wiedliwości w Krółestwie Połskiem. Autor, 
fżnany żaszczytnie w Lilerałurze Narodowej, 
rozbiera z trafnośćią i znaiómością rzeczy o% 
braż upadłej Administracji, wskażuiąć przy«- 
czyńy powszeehnego zniej hnieukontentowania ` 
Naródu i podając środki, zaradzenia im na 
przyszłość, Listy te, pisane byty częścią pod- 
czas Sejmu maiowego, wroku teraz tak chwa- 
lebnie dla nas kończącym się, pomhożońe c= 
raż stosownemi do okoliczności obecnych uwa= 
gami; po części w dalszym czasie zostaną ú- 
zupełnione. Można go nabyć we wszystkich 
księgarniach Warsżawskich. ~ 
„Wyczytawszy w Nrże 17 Kurjera War: u<- 
miesżczoną odezwę JPana J. Ch...... do Pana 
N.... iżby obiecane pod d. 16 Gra: r. zi 3 
Klacze dla artyllerji teraż dla fortnuiących sig“ 
oddziałów artylierji oddał; czuję się być znie* 
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wolonym na takowe publiczne ogłoszenie od- 
pisać, ĉe sposób takowego. upominania się o 
dane obietnice bez wyraźnego wymienienia 
eałego przezwiska, iest rodzajem kompromi- 
towania w oczach publiczności wielu osób któ- 
re "nosząc imie Jana maią zaczynaiące się 
nazwiska od litery N, iakoto: Niesiołowscy, 
NWakwascy, Niemcewieze, Niemirowie, Niemo= 
icwscy NWetrębscy i wiele rozlicznych, każdy 
tedy z takich osób przed znajomemj zostaie 
skompromitowanym; w tej kolci Zzostaiąc i 
niżej podpisany co trzymaiąc się szlachetnych 
zwyczaiów Staropolskich , że nieobiecuią ale 
skutkiem přezenta tak  ziszczalą ażeby nikt 
o icp nie wiedział, przymuszony iestem o 
danych przez siebie ofiarach wspomnieć, jak 
tọ do Jntendentury Jlnej Wojska „dał dziel. 
nych 4 Konie iak wyraża kwit z d.3 b. m do 


'Nr 935, oprócz tego dał Podporucznikowi:, i 


klory ze Szkoły Podchorążych awansował do 
Pułku Gwardji kon: strzel: również dzielnego 
konia, a któren będący dotąd w Warszawie 
przy zakładzie może to potwierdzić, idat je- 
seoze na prowincji przybyłemu Akademikowi 
- wchodzącemu do wojska kosztowną klacz i wszel. 
kie uekwipowanie i umundurowanie Officer- 
skie, iakoteż i inqe znaczne ofiary w uman- 
durowaniu i pieniądzach, a nieżądał wcale jż- 
by z tych ofiar w pismąch publi: jaśniał, gdyż 
jest tego mniemania, Że prawdzjwa ofiarą nie 
powinne być odgłosem często próźnej chwały 
. ale cechcą skromności, wzywa więc tegoż JPa- 
na J, Ch. ażeby przez tegoż Karjera W, albo 
wyraźnie ogłosił przezwisko tego, u którego 
©. 3 obiecane klacze upomina się z wyraże” 
niem nie tylko czasu, alej miejsca gdzie tao, 
hietnica następowała, albo aby oświadczył iż to 
mienastępowało, a to dla zaspokojenia tych 
saystkich osób, których z Jmieniem Jana, 
 maxwiska zaczynają się ed litery N. inaczej e- 


kazałby się chcącym tylko plamę rzucać na 
szlachetnie myślące osoby. FN. 
(Art. nad.) Wkrótce w Teatrze Naródo: 
na korzyść Azbraiaiących się obrońców kraiu 
wystawioną będzie przez Amatorów, nowo- 
napisana Komedjo-Opera Popłoch Moskali. 
Zdarzenia obecnie nas zajmuiące, uczucia mi- 
tości ojczyzny, jakie najenotliwszych Obywateli 
do działania i do wielkich przedsięwzięć dzi- 
siaj naglą, obok rzewności muzyki a w koń- 
cu wzniosłość, determinacja iobywatelskie mg- 
ztwo osób wszelkiego stanu i płci, o to są szcze= 
góły cechuiące tę sztukę i zapowiadające icj naj- 
pomyślniejsze powodzenie na scenie narod: K.P. 
Nie dla chluby zacnego Polaka któremu do 
pełnienie świętej powinności serce wskazywa« 
fo, lecz dla dania przykłada innym współ- 
obywatelom iego; mam za obowiązek donieść 
Rodakom moim czyn chwalebny JW. Anto: 
Barona Puszeta Obywatela Woie: Augustow: 
który iako b: Major Wojsk Pols: ieszcze za 
Xięstwa Warsz; maiąc siły na gorliwych u- 
stugach woiennych stargane, i niemogąc niemi 
w dzisiejszej potrzebie kraiowi służyć, włas= 
nym kosztem uzbrojt, umundurował i uekwie 
pował 10 ubranych Jezdców , 4 oprócz tego 
czuiąc Że utrzymanie ich przynosiło by ciężar 
Skarbowi, złożył na ten cel około 8000 zt. Gdy- 
by wszyscy w miarę zamożności tak hojne 
czynili ofiary, i gdyby wszyscy (a mianowicie 
adria? władzy uorganizowania wojska malący) 
z równą sprężystością w dopełnieniu ich o- 
bowiązków postępowali, iużbyśmy w miejscu 
dotychczasowego oczekiwania, widzieli kom- 
pletne i wyćwiczone wojsko śmiało najlieg« 
niejszemu nieprzyjacielowi czoło stawić mo» 
gace, i iużbyśmy się bynajmniej o 'iego nake- 
Żyte utrzymanie nietroszczyli. Oby ! czyn Pu- 
szeta stał się dla nich bodźcem należytegą 
działania, - 


spp 
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Złożyli JW. W. aptek szerpi funt. 9 ut. 14 _ DONIESIENIA. 
Ggsiewska f.9 4. 16 Żaba z Augustows: 123 banda- Rada Municypalny M S. Warszaw 
ży i szar: f. Q Fridrichs $zar: f. 3 prześcieradeł 2 Podaiąc do iey PA kei publicznej że AE zt 


Dzierzanowska szar: f. 10 Mostowska srar; bandaży piłety zastawne lombardowe jako to: -Nr 10,167 
i różnej bielizny f. 8 Xiężna Gedrojc Szar: £. 10 na złp: 60. Nr6,550 na złp: 50. Nr 9,103 A złp: 
Obywatelka z Puław „szar: f. 12 bamda: 80 Hrabi: 400. Nr 6,674 na złp: 400 Nr 6 840 na atp: 140- 
Potulicka szar: f 1 prześcieradeł 2 Papkiewiczowa Nr 10,008 na złp: 90, Nr it 086 ma stp:- 40.15 
szar: £. 1 1f2 Generałowa Rautenstrauch szar: f 40-498 e 25a eM Kaa a Die 
Barzykowska Worek grubszej bielizny. X.Pijarszar: 8950 na złp:; [A ROŚ kę 2a dpi OM z 
f. 1 1f2 Marjanna Niemierowska szar: f. 3 Bogumił 9948 na zk. pa EAE tyda RT ARY 
Frydrych szar: f. 2 uc szar: band. S. wzywa każdego w czyich teku takowe zoajdo= 
J. Z. SZAL: 4.11% Papna Ciechowska szar: 18 waćby się mogły, AAY w przeciąga sześciu - ye 
$cio letnia Panna Franciszka Ulatowska py = godni ôd daty, e najdalej do dnia 21, Lutego zok 
Wilczyńska 52AT: f.3i bielizny starej f. 2 Jakob- pieżącego do Dyrekcji Lojnbardu Miasta StoŁSqLAB= 
sohnowa Szar. f. 2 Panna Tekla Urbanowska szar: o Warszawy w Ratyszu Głównym przy ulicy Se- 
£ 3 Taa Aer AN | porze ne ik peta natorskiej posiedzeniaswe odbywaiącej; zgłosił się i 
1. 3 KUHANE SEATS a łany A s £ 3z: prawo posiadania onych udowodńił, po gpłynieniu 
mańska szar, 11 biellnnię sięga Ę È 5 pop szar: f. bowiem terminu wyżej oznaczonego; nowe bilety za- 
dr gieh arera Za 1 ielizny starej  stąwne w miejsce zagubionych ifanty w zastawie bę- 
f. 2 Dońska f. 3-banda: 12 Dama bez imienna Mio- dące tym iedynie osobom za epłaceniem przypada- 
du lipcowego f. 30 Bruzoziiska wdowa Jnstrumen- jących nalężytości wydane zostaną , których cwic 
ta Awputacjioe i wepanacjine. DobrowolskiJnstru- ską w Księgach Dyrekcji Lombardu są zapisane. — 
menta Amputacyne= "o s j EDE W Warszawie d: 15 Stycznia 1834 r. — Prezydent 
Wszedłszy w szereg? ojczyste iako dawny Woj-  jyęgrzecki. — Sekr: Jiny © Jahótkowski x 

skowy, b. kapitan gdy do podobnych czystych my- TEE cze: iei s 

; j í W sklepie ubogich przy ulicy Krakoskie Przed- 


sáli prawdziwego panryotyzmu nie zbywa mi na ni- AE 
czem nad samą InożnoŚć umundurowania się kom- mieście nabyć można różnych wyrobów wełnianych 
pletnego do Jazdy, byiw tym niebyć ciężarem Skar- jako to, Kofder białych i haftowanych, Bai białej 
bowi poważam się odezwać do Was serca tkliwe 3% kraty i szereg na konie, Flanelli różnej, ka- 
które zagrzane uczuciami prawdziwej miłości Ojczyz= ftaników , wełnianych damskich i mężkich. Wtynże 
ny, niezechcecie być nieczułe na głos odzywaiące- Sklepie iest główny Skład CZEKOLADY TURYN- 
go się do Was w tym razie o wsparcie i raczycie SKIEJ w różnych gatunkach Tomasza Krossettego> 
ofiary iakie Wasza ręka zechce w pomoce mnie po- i wszystkie gatunki KADZIDE%Ł wyrobu P. Gim- 
nieść złożyć na rece W go Redaktora niniejszego skiego iako też różne WINA Szampańskie Świeże 
pisma iako tego» któremu Osoha moia dostatecznie 12 zł. Reńskie Markebruner 5 zł. Nirnsteiner zł. 4 
iest. znaną, za co dozgonną ma wdzięczność w 5er- St. Julien zł. 3 gr- 20 Burgund zł. 3 Bordo białe 
cu mem dla Was zapisze. F. KZ? ży, i czerwone butełkazł 21 wągierskie na zł. 2 gr 15+ 
Wchodząc w szeregi Gwardji Honorewej konnej, PANTALIOŃ maboniowy, iest do wynajęcia: od 
a maiąc przeciętą komimnunikacją z swą familją, ie- wiedzieć się można przy ulicy Freta pod Nr $75 
stem pozbawiony funduszu, tak na umundurownnie 34 1em piętze; $ 
jako też na konia i uzbrojenie, udaie się przeto do W Palacn Teppera przy ulicy Miodowej. pod Nr 
was Szanowne Polki, które daiecie ciągle przykła* 495 u Mikołaja Grabowskiego jest SKŁAD OKO-, 
dy, poświęcenia się Waszego dla spieszących ka. WITY i SZUMOWKI z własnej łego fabryki, któ- 
ebronie naszej drogiej Ojczyzny, abyście raczyły 7° przedaie na beczki i garnce. Dowiedzieć się mo- 
~ eząstką swych dostatków, wesprzeć biednego Mło- żna w Handlu sokiennym tamże. 


` 


dzieiica który pragnia poświęcić swe Życie za lubą Onegdaj wiecżorem zgubiono na ulicy Wierzbowej 
©jczyznę.-— E. R. J. Misjsce łaskawej składki przy PAPIERY należące do „Majora 5go Puł: Ułanów 
uhioy Freta pod Nr 270 na pierwszem piętrze Zamojskiego. Kto takowe znalazł, niech raczy ode 
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dać do Sztabu tegoz Pułku w Ratuszu , odbierze 
nagrodę, tacę YE y 

` Przed kilką dniami wieczorem skradzione zosta- 
ło z bryczki na ulicy Bednarskiej PUDEŁKO z ka- 
peluszem biatym atłasowym, z 3 bjałejni piórami 
iedno z nich było złamane; ktoby takowe znałazł 
raczy oddać na ulicę Elektoralną w prost nlicy Or- 
lej pod Nr 794 na pierwsze piętro, a odbierze da- 

agrody. ; 

A e NE awój skład SUKNA z fabryki 
własnej w Wieluniu wyprzedać, Przeto oswiadczam 
niniejszym iż od 15 do 20 procent zniżyłem cenę. 


Przedmieściu znajdnie się na sprzedaż para KONI 
zaprzężnych z CHOMONTAMI, KOCZYK używany 
parokonny lekki, i DOROŻKA zwana kiszka z ośmiu 
kołami. Jnformacja u Pisarza Pałacu przy Wozo- 
wniach na dole mieszkającego, i 
Do sprzedania para pistoletów dubeltowych z pi- 
stonami, para poiedyńczych zwyczajnych , Siodło 
angielskie, Siodło wiuczne kompletne od Nr 2668 
przy Krakowskiem Przedmieściu alica Dziekanka na 
drugiem piętrze pronto we drzwi. Tudzież pod Nr 
1735 przy ulicy iejskiej na dolce w korpusie pa- 
sra pistoletów małych do olstr, Dubeltówka z pisto- 
nami, w Srebro oprawna, rzadkiej piękności, po- 
chodząca z Arsenału Cesarza Napoleona , Meblę je- 
sionowe nowe z pokryciem włosiennicy angielskiej 
„oraz mahoniowe. Lustro wielkie Petersburgskie , 
Pejzaże i Obrazy piskarzo olejnego malowania, 
Cybuchy antypkowe z rzad femi bursztynąmi koloru 
kapuścianego, Powóż lekki wiedeński mało używany, 
Lampa paryzka brązowa nowa oraz inne meble j prze- 
dmioty widzieć można do dwia 24 b. m, t 
Przy nlicy Krakowskie Przedmieście w Pałaeu Po. 
tockich są TRZY POKOJE na dole do naięcia w 
każdym” czasie, Jnformacja u Jubilepa Siennickiego 
` ntymże Domn. 
et PKA i MUNDUR officerskie nowe, do Puł 
"ku 2go Jazdy Mazurów głużące, do Sprzedania 
za Cenę pomierng w Sklepie Ubogich, 
Ktoby życzył sobie sprzedać i dostawić w krótkim 
„szare do Modlina stome prosta, groch lub kaszę 
„ięczmianną » okowitkę, woły tłuste; A do Warsza- 


wy, groch, kaszę, słoninę , sadło, za gotowe za- 


raz pieniądze, i korzystne ceny, zecheą się. zgłosić 
do Hotelu Polskiego Pod Nr 1 a do Modlina każde- 
go dnia do dojnu Martla dla zawarcia układa. 
" Panowie Officerowie Życzący sobie PAŁASZY in- 
fanterjiskich, podług najnowszeco modelu, oraz 
PERDENTOW rozmaitych, raczą się udać pod Nr 
2258 przy ulicy Nalewki u J Hejmana, - 
MUNDUR ala Gardzisty narodowego, wcale nie- 
nżywany, 2a pomierną ceng iest do sprzedania w 
Kantorze Głównym Loterji przy ulicy Nowolipki 
pod Nr 2,406. 


DONIESIENIA Z BIORA INFORMACYJNEGO 


(Dalsza Wiadomość i wszelkie objaśnienia poniż- 
szych doniesień udzielaią się w rokału Bióra na 
Krakow: Przedmieściu Nr 377 przeciw. Poczty.) 

W d. 18 b. m. zgubiono kombelkę w złoto opra- 
wng, kto takową odda de Drukarni Kurjerą War: 
odbierze nagrode. 

(1701) Lekal przy ulicy Nalewki Nr 2236 skła. 
daiący się z piąciu pokoi, kuchni piwnicy góry. 
stajni, į wozowni icst do naięcia każdego czasy, 
Dalsza wiadomość w tymże domu. 

_ Mamy zaszczyt donieść publiczności tako Warszaw. 
skiej iak i wojewódzkiej która nas dotąd zaufaniem 
swolem zaszczyciła, iĝ Przenieśliśmy magazyn nasz 
z ulicy Długiej na nlicę Krakowskie Przedmieście 
do domu Wgo Celińskiego naprzeciw XX. Bernar- 
dynow Nr 448 i 9 Magazyn nasz galanterjiny zasi. 
lony został znacznym transportem świeżych towa- 
rów zagranicznych, ą między. któremi znajduią się 
różne futra; bucik ciepłe damskie i męzkie, paski 


możni, — E. Hndszon et A, Zanders. 
(67) KOCZYK lekki w bardzo dobrym stanie jest 


(61) DYWAN piękny, BURKA krakoska i PÈ- 
TRA rozmaite osobliwie piękne Diedźwiedzie, wil- 
ki, i t p, są do zbycia w Biórze naszem. 

Dziś zimna stopni 16. i 

TEATR NARODO, Jutro 4 raz Niema z Portici. 


